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PRZED PŁA TA. W rez z Kur. Przem. Handl. 
Rzemieślniczym kw artaln ie m arek 24.50 dla miej* 
scowych; dla za m iejscowych prenum eratorów  
kw artalnie mk. 28 50 Miesięcznie dla miejco 
wych 8-50, dla zamiejscowych 9 50, za odno* 
szenie do domu mk. 1.50 Pocztą w K rólestw ie 

mk. 28.50 kw artalnie.

OGŁOSZENIA. Za jeden wiarai petite lab  jago 
mlajtca na I-ej stronie Mk. 4, w tekaole Mk. 5, 
po tekście — reklamy Mk. 2. Nekrologi Mk. 2, 
Zwyczajne Mk. 1,50. D robne 30 iasigów  za 

wyraz, najmniej Mk. 2.

Adroe Redakcji i Administracji: SOSNOWIEC, 
ni. DębUSska Nr. ł .

A dres dla depeaei .K U R JER* — SOSNOWIEC.

R edakcje i AtCkinletracja o tw arta  od 8-#i rano 
b*s przerw y do I-ej gada. wiec*. W nledaiele 
— — i tw is ta  od 9-ei do 11-ej ra — —

Kierownik L ite rack i j .  MACIEJCWSKi
W eptawach redakcyjnych redaktor przyjmuj* 
interesantów tylko od 12—2 w poi. i od 6— 7 w.

PRENUMERATĘ i OGŁOSZENIA przyjmę;. 
Centralna Administracja agloszea Polskiej 
Prasy prowincjonalnej, Warszawa, Zgada i

K I N Ol̂m\m D x i i  p r e w j e r s . Oś 9 do 16 lutego 1920 r. włącznie.

w Sosnowcu. mm Karenina D z iś  p r e m j e r a .
Wzruszający dramat życiowy w 6 
częściach posług powieści słynne 

go rosyjskiego pisarza

L. Tołstoja.
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Polski Dom Handlowy

Maciejowski i flrtzt
HHRSZHH, ul. MiRSZAłKOWSidl 127

Telefon 91-36.90.

P o leca m y  w  w ielk im  w ybopw ei
W EŁNY “ uH uod 75 mk. metr. 
M ATERJAŁY MĘSKIE

na ubrania krajow e od 1Ó0, m etr.
zagrani zne od 275,— metr. 

org. angielskie od 3 5 0 - -  metr.

CEJGI “  ubr“j; 18,50 meir. 
SHIRTiMQI —  H P N 5 U K I  —  PŁOCIENKfl
SA TY N Y  .a 31 mk. metr.
BETZEIGI na bieliznę pościelow ą. M

CHUSTKI DO NOSA 

CHUSTKI CIEPŁE wdo. „d 195 -  m. 

POŃCZOCHY 
SKARPETKI od 8,50 

POŃCZOSZKI DZIECINNE 
RĘCZNIKI od 15,— m.

OBRUSY ANGIELSKIE 

P L E D Y .

Specjalność! D ostaw y i zaopatryw ania koopera
tyw, Stow arzyszeń, Spółek włościan- 
:: :: , skich i sklepów. :: ::

SPRZEDAŻ HURTOWA I DETALICZNA.

»4ws^** ^ am »BA Bam enjga««a s ^ aoąaE sągĄ mBSUM»aessawie»jssawe«r3am«

W i.lka aeaaaoja. Od 9 lutego i dai saatjpua. Tylko a!a aoroaljeh.

B ł ą d  m a t e H
Tragedja życiowa w 6 wielkich częściach,

Obra* tao isUosobt b jł da pienrssanędnych programjw 
“ * * ‘ ~ ‘ Pa ’wjtwbrni Braci Pathe w Paryżu.

m aaw sw  m  m u sJ im  m
s V I n B s e s k w s a n H MW

03 9-fo do 15 go faUgo 
I obraz na rok 1920 wytwfirai krajowej, w wykoaaoio aajlapasyoh 

artystbar soen Warszawskich p. t.

jCórka pani X...
wspaniały dramat w 5-u częściach, W roli głtwnej 

Jurat s r a  S t ę p ę  weki, B ośczc. W iaiaw sk^ i Gromnicka.
Akcja toe.y aię w Warszawie.

07. itltUEJ HEJHiff
gfiarobf a»af gasi i prdłi

SOSNOWIEC, KOŁŁĄTAJA 10
^  (Mikołajewska),

Od 4 — 6 pp .  oprócz lw iąt, 1169

OKULISTA
Or, M. 10ZŁ0WSK1

ul. Dęb ińska 18, Sosnowiec s»08
przyjmuje codziennie od w to rku  dn. 10 bitego 

od godz. 10 r. do 1 2  i od S do 7-ejf.

Nowa fala.
ii.

C sl więc ustawicznych podw yżek  
jest określony wyrażała, Jest nim do* 
prowadzenie prodakc|i kapitalistycznej 
do absurdu, ruiny porządku gospodar
czego przaz przymnażania państwa do 
Ćkraz nowych emisji papierowych pie
niędzy, w reszcie ruina porządku a po- 
łącznego i w zniesienia na Jego grozach 
wiedzy sowietów. Wiemy, iż do tego 
cela  zmierza sowiecka Rosła przez 
agitację swych agitatorów, rozrzuconych  
po całej Europie, słychać także, iż fed* 
nym z jej środków pomocniczych jest 
drukowanie fałszywych banknotów  
wszystkich krajów, aże zw iększać ist
niejącą inflację i rujnować gospodarkę 
państwową.

Walka o podwyżki, powracająca u 
nas z coraz krótezemi przerwami, ma 
w ięc przyczynę polityczna, która tkwi w  
agitacji bolszewickiej i komunizmie bo
jującym. Istnienie tego komunizmu u 
nas i rozgałęzienie się jego jest faktem  
mimo przeciwdziałania rządu, przed
siębranego i teraz jeszcze niedość ener
gicznie, Ogniska agitacji komunistycz
nej e  nas istnieją, Rady robotnicze 
działają energicznie; w szelkie nadmier
ne żądania —  powtarzamy; nadmierne 
i do wzrostu cen nieproporcjonalne —  
w tych ogniskach agitacji się poczynajEą 
a robotnik, który ^istotnie potrzebuje 
podwyżki, nie wie, że  nadmierność 
żądeń zostaje mu pedsnfiowana w ce 
lach dalszych, którą obm yślono dla ru
iny porządku gospodarczego i dla zbu
rzenia naszej państwowości. Nawet 
socjalistyczna .T rybona*.organ nauko
w y PPS,, była zm uszona zastanowić  
się pow ażnie nad przesadnem i żąda
niami niektórych kategorji pracowni
ków i przed niemi przestrzec. Stopa  
życiowa tych kategorji podniosła się  
nleetosunkowo do stanu przedwojenne
go, a wygląda czasem  paradoksalne w  
stosunku do obniżenia, jakiemu nległo 
standard of life Inteligencji zawodowej.

Mimo to żądania podw yżek idą cc- 
raz dalej, w  ślad ze niemi mus! przyjść 
nowo wydawanie banknotów, które 
pociąga za sobą obniżenie wartości 
ziee iądzs i tsk  zamyka się błędne koło 
wprawiane w ruch przez różne siły: 
przez istotne trudności ekonomiczne, 
przez brak artykułów pierwszej po
trzeby, przez ohydną spekulację s a
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nędzy ludzkie], ale którego najważniej
szym motorem jest agitacja, mająca na 
calu wywrót apolecsay i dyktaturą pro
letariatu.

Oto uwagi, {akia muaią nastręczyć 
sią w chwili, gdy na Królestwo spływa 
nowa fala strajkowa. Rzeczywistości 
taj trssba spojrasć w oczy i zdać so- 
b it sprawą, że tutaj la ły  punkt ciąż 
kości naszych sosunków, która zaczy- 
aa ją gmatwać sią w sposób coraz bar- 
dzlaj grcźny i wymagają -jaknajwiąk- 
szaj I baczności sfer, odpowiedzialnych 
za utrzymania w kraju ładu społeczne
go a ?z nim naszej niepodległości.

■owi przymierza i Polska.
W artykule pod tytułem powylszym 

.Dziennik Powszechny” zwraca uwagą 
na układ polityczny i militarny, zawar
ty pomiadzy Czechami a Austrią. Jest 
to układ defensywo*, skierowany prze 
dwko Wągrom. Dalszy taki układ 
Czechów zamierzony jest z Jugosławią.

„W razie ratyfikacji tych układów 
przez ciała prawodawcze trzech 
państw, znajdziemy sią w połofteniu 
bez wy|ścia. Pozostaje nam wpraw 
dzie możność zbliżenia sią do W ą
gier, ale cóż z tego, kiedy od Wągier 
oddziela nas cala Ruś zakarpacka. 
Teras dopiero widzimy jak źle sią 
stało, źe baz protestu dopuściliśmy 
do ansksji Rusi zakarpackiej przez 
Czechy, a że tak było, stwierdził dr. 
Benesz, podnosząc, że Czesi w tej 
spec|alnie sprawie na ftadne nie na
potkali na trudności. W tych w a
runkach, wobec braku wspólnej gra
nicy, traktat z Wągrami nie Łna wia
łaby sią nam przydał. Przedewszyst- 
kism w rasie Jakiegoś konfliktu z 
Czechsmi także od strony Wągier 
bylibyśmy pod wzglądom gospodar
czym zblokowani. Jsdyoą deską ra 
tunku pozostaje Jaszcze traktat z Ru- 
munją; obyśmy sią i w tym kierunA  
nie spóźaili*.
Prasa europejska szeroko omawia 

nowe przymierza tylko u nas cicho i 
głucho: milczy Sejm, milczy prasy. Je  
żeli Jednak Rzeczpospolita ma wyjść 
bez szwanku, rząd nasz musi sią za- 
jąó JaknaJrychlej tą sprawą.

Czyżby ewolucja 
bolszewizmu?

R? Bardzo znamienne wynurzenia wy' 
drukowała gazeta rosyjaka „Rossija". 
Mianowicie, przedstawiciel rz?czypo 
apolitej Adżerbeidźanu (byłe) gobarnji 
Bakióskiej) p. Mageromow na zapyta
nie koraspondenta tajże gazaty: „esy 

* nie bronić sią od najścia boistewi 
ków?” odpowiedział:

„Bolszewicy? Ależ ich już od kil
ku miasiący niema. Jest tylko armia 
czerwona sowietów, która ma za cal 
złączenie w jedność wszystkich ziem 
byłego imperjum Rosyjskiego i składa 
aią ona z czyato rosyjskich el-mentów. 
Socjalistów i robotników nigdy nie by
ło wiącej w Rosji, niż 7 proc. ogóiu 
ludności. Element tan, chociaż i wy
woła! ruchawke bolszewicką, lecz ruch 
tan został zduszony prtez reakcją, 
którą rozszerzyli oficerowie i żołnierze 
byłego Imperjam. To Jest przyczyną, 
dlaczego żołnierze arm|i ochotniczej z 
taką ochotą przechodzą na stroną czer
wonych.

Rosprawiono sią krótko z radami 
iołnierskiemi w armji czerwonej dość 
lichel i obecnie wprowadzono najsu- 
zowszą drscypliną czasów carskich. 
Lenin i Trockij wydają słą być tylko 
siłą i znikną, jak tege wymagać będzie 
sytuacja polityczna.

Ewolucja armji bolszewickiej prze
szła niespostrzeżenie dla Europy i dla 
tych, kto tego widzieć nie chciał. W 
tej chwili mamy przed cezami fakt zu
pełnej ewolucji bolszewizmu i z tego 
widać; że potrzeba bądste wielkiego 
wysiłku, aby zapądy armji czerwonej 
powstrzymać. Szkoda wialka. te  „so* 
jusznicy” tak diugo sią wahali i nie 
ckazali nam pomocy jesacee rok 
temu”.
JH Drugi głos, zamieścił znamienny, w 
artykule pt. „Rosjanin — anglikowi o 
interwencji* prof. Titnirazjew, jeden z 
najwybitniejszych uczonych rosyjskich,

Występując ostro przeciw te] interwen
cji, powiada on między łanami; „Wy 
z oddali możecie oskarżać bolszewi
ków, że są utopistami, lscz każdy bez
stronny człowiek przyznać musi, że 
przez całe tysiąclecie hlstorji Rosji nie 
było rządu tak uczciwego, lozomeego, 
utalentowanego 1 oddanego narodowi 
swojemu Jak bolszewicy. Nakreślcie o* 
lówkiem na karcie, czem była Rosja 
bolszewicka rok temu dziąki tym „so
jusznikom”, którzy pragoęli wskrzesić 
carat i czem jest obecnie? Spytajcie 
sią, czy Jakikolwiek kraj prowadził woj
ną na takiej orzestrzeni i oceniacie bol
szewickich Carnot'ów, którzy stwerzyli 
pierwszą czerwoną armją narodową, u- 
miejącą bronić ojczyzny i bić wroga 
i td , Ud.”

Z tych i podobnych głosów powin
niśmy my, polscy wyciągnąć konssk 
wencją. Kto zna Rosją, tan z pewno
ścią potwierdzi, że Jest to naród do 
szpiku kości zaborczy, a ^ o  nas spe 
cjalnie wrogo usposobiony, poczynając 
od chłopa, a kończąc na samym ary
stokracie.

To też przydałoby sią naszym do 
morosłym bolszewikom a także i nie 
którym socjali9tem wziąć przykład z 
tych oto barbarzyńców i ich zauszni
ków — czerwonych Niemiec, którzy 
dla siebie nie są internacjonalistsmi a 
najlepszymi patrjotam , bądź rosyjskimi 
bądź niemieckimi, internacjonalizm n a
tomiast mają na eksport, aby tern ła t-> 
wiej módz ujarzmić otumanione przez 
nich narody. Or. A. H,

 «

Z Górnego Śląska.
W  Boguminie.

BOGUMIN. (PAT|. W niedzielą od
był sią wiec manifestacyjny, na który 
przybyli także górno ślązecw w pocho
dach. Referat wygłosił dr, Wolf 1 re 
daktor Stec. W wiecu wzięło udział 
około 20 000 osób. Wśród dźwięków 
„Nie damy xiemi" i innych pieśni pa
triotycznych—-uczestnicy wiecu rozeszli 
sią do domów. Spokoju nigdzie nie 
zakłócono.

Telegramy.
loBuulkil sltifau giairsinigfi.

w. ż. *.).
WARSZAWA, 1011 1920

Frontrlitewsku białoruski, Oddziały 
nasze odparły ataki bolszewickie w 
rejonie Gomaela, zresztą na froncie 
dzień upłynął spokojnie.

Front woł^ńiki. Sytuacja bez 
zmiany.

Front południowy. W wypadzie na 
wschód od Pioskirowa rozbito pod 
Bogdanowam mocniejsze siły bolszę. 
wickie- We wczorajszych walkach pod 
Jsłtankowem bolszewicy stracili około 
100 ludzi w zabitych.

0|Gi86~ sniffy uznał Łoiię.
RYGA. (PAT.) Sekretarz dworu pa- 

oieskiego kardynał Gaspari zawiadomił 
Łotwą, iż papież uznał de facto pań
stwo łotewskie.

Urodzili uirsziłkt S»|iu.
WARSZAWA. (PAT.) Z okazji 60 ej 

rocznicy urodzin Marszałka Sejmu 
Trąmpczyńakisgo które przypadają dziś 
przybyła dziś do niego delegacja mia
sta Łodzi, w skład którei wchodzili: 
red. Czajewaki „Rozwój”, Edward Wa 
gensr, dyr. fabryki Schleiblera, i prze
mysłowiec Paweł Holz. Delegacie w rę
czyła Marszałkowi adres, obejmujący 
sto podpisów delegatów cechów, kor
poracji i zrzeszeń łódzkich, reprezen
tujących rasem 15.000 członków. Imie 
niem delegacji przemówili do Marszał
ka, wyrażając mu w aerdeczdych sło
wach życzenia, red. Csajawski i inż. 
Wagener. Marszalek Trąpczyński po
dziękował za życzenia i w odpowiadzi 
swej podkreślił. że mimo trudnych 
chwil, Jakie obecnie państwo przeżywa, 
żywi najlepsze nadzieje na przyszłość.

Haaśsł M i i i a i  yolskleni.
GDANSK, (PAT). Handel banknota

mi pclskismi w ubiegłym tygodoiu byl 
b. ożywiony, choć transakcje nie byiy

,ak liczne, jak tygodni poprzednich,

Przypływ marek polskich z Berlina do 
Gdańska znacznie zmalał. W sobotą 
kurs marek polskich wahał łfą od 63 
do 67, chwilami dochodziło do 68, ten 
dencja na ogól silna, dziś kurs marki 
67 do 68.

0 g r i i ic i  wschodni!
WARSZAWA. „Nowiny Codzienna” 

ogłaszają bardio ^interesujący wywiad 
z pos. Witoldem Kamienieckim, człon
kiem Kiubu NZL w sprawie przyssiego 
ukształtowania granic wschodnich. Pos. 
Kamieniecki podkreśliły iż po upadku 
państw rosbiorcsych zapełnia aatarsl- 
cam dążeniem Polski jest olfagniącie 
granic r. 1772 prawem dezansksji. Jago 
zdaniem, narody mieszkające po tej 
stronie linji granicznej z tego roku, w 
akcji o ustalenie takiej granicy będą 
niewątpliwie współdziałały z Polską, 
przedewszystkiem zaś uczyaią to Ło 
tysse i Białorusini, ostatecznie zaś u 
czynią to zapewne we własnym inte 
eiie ta k że  Litwini i Ukraińcy, powra- 
ając do -tradycyjaej unji z Polską.

Gdybyśmy odrzucili iedynie słuszną 
fasadę granic z r. 1772 i zeszli na 
koncepcją Polski etnograficznej, czeka 
nas ciężka walka o utrzymanie nie 
zbędaych dla naszej egzystencji Galciji 
Wschodn. i Wilna,

Gib , Henris o a r i j i  ! pokoju.
WARSZAWA, (wł) Przedstawicielowi 

.Kur. Poltk,” w czasie wy włada gen. 
Hsnrys zakomunikował miądsy innemł, 
co następuje:

Udoskonalenie armji polskiej jest 
konieczne na wszelki wypadek, gdyby 
przyszło jej zmierzyć sią z przeciwni
kiem o wiele bardziej poważnym i 
świetnie zorganizowanym — armją nie
miecką.

Z drugiej strony zaś silna armja jest 
potrzebną, by na froncie wschodnim 
uzyskać te warunki pokoju, jakie Pol
sce są dogodne, a  nie te, |akie jej n a 
rzucone będą. Dla Polski wielkie zna 
czenłe ma obecnie zasada: „Si vis pa 
cem, para bellum". Będsie to najlep 
a tym atutem w ręku dyplomatów pol
skich — mieć za sobą silną armją, jako 
najbardziej wymowny argument.

Tylko dlatego, nie zaś dla jakich 
kolwiek celów zaborczych, lab impe
rialistycznych musi Polska w dalszym 
ciągu wzmacniać swe siły zbrojne.

Nawet po zawarcia rozejmu, czy na 
wet pokoju, Polska musi być w każdej 
chwili przygotowaną na wszelkie ewen
tualności, zaufać bowiem całkowicie 
rsądowi sowieckiemu, wobec gtosco 
nych przez niego haseł, jest dość trudno.

Obawy, by mocarstwa sprzymierzo 
ne zawarł* trwały pokój z Rosją poza 
plecami Polski są płonne. Pokój od 
dzielny zawarty nie będzie przez żad 
ne mocarstwo sprzymierzone.

Jednocześnie zaprzeczam kategory
cznie pogłoskom, jakoby Francja miale 
odmówić Polsce dalszej pomicy. Sam 
fakt, że powróciłem do Polski jest wy
starczającą odpowiedzią na tego rodzą 
iu pogłoski. Dodam zaś, źe przed wy- 
jaxd«m mym, zapewnił m ak  marsza 
łak Foch, którego w Polsce reprezen
tują, że przybędzie osobiście do Polski 
i to bardzo niedługo, może już w dniach 
najbliższych, aby przyjrzeć nią armji 
polskiej. Będsie to niewątpliwie mieć 
olbrzymie znaczenia moralne, idące w 
parze z udzielenem przez nas popsr 
ciem materjalnem.

l i p id  na ridakclf „ficzfUju".
ŁODZ (tal. wł,). Oocgdaj o godz. 

3 popołudniu do redakcji „Rozwoju4* 
wtargnął tłum zecerów i zdemolował 
drukarnią wydawnictwa, rozrzucił ko
lumny i kaszty. Jak denosi „Rozwój” 
przyczyną napada był szereg bolsze
wickich żądań zecerów, należących do 
Związku. Między żądaniami postawio
no oddanie Stow, zecerów maszynek 
du składania oraz wyrzucenie na bruk 
pracowników "i pracowaiczek n e nale
żących do komunistycznego związku 
zecerów w Łodzi,

P i i r n z i  z ih r in ii publiczni 
llizurskie-

DZIAŁDOW O. (PAT.) W niedzielą
8,11 o 12 w poi. odbyło sią zwołane 
przez Komitet Mazurski 1 Mazurski 
Związek ludowy pierwsza publiczne 
sebrenie ludowe w Działdowie pod 
przewodnictwem pp, Działoszyńskiego 
i aptekarza Bekera z Wielbarka, Refe
rowali działacze mazurscy, w zebraniu 
wzięło udział około tysiąca^sób. Ucze

stnicy zebrania powzięli wśród oznak 
jednomyślnego entuzjasmu następującą 
rezolucją: „My zgromadzeni mazurzy 
oświadczamy z pełnym przekonaniem, 
iż chcemy być wiernymi obywatslami 
Polski i dołożymy wszystkich swych 
sił, by uświadomić resztę Mazurów z 
pod zaboru pruskiego, aby połączyli 
sią z nowopowstałą rozkwitającą Rzecz- 
pospolitą Polską.

f trasz io fau ie  kom unistó i.
WARSZAWA, (PAT). Przegląd Wie- 

czorny donosi: Onegdaj w nocy żan
darmeria otrzymała wiadomość o odby
wającym sią zebraniu w jednym z do
mów przy ul. Karowej Komitetu Ko- 
mnnistów. Zarządzono areszfowanla 
głównego działacza S. D. Warszawskie
go, używającego pseydonimu W arstsl, 
Grabowskiego, radcą ministerialnego 
minist. oświaty i wyznań rel-'gijnych, 
Ciszewskiego i żoną jego Wera oraz 
Truskera, brata radnego miejskiego, 
Wszyscy zoet^ji internowani w wiązie- * 
niu mokotowskim; znalezione podczas 
rewizji dokumenty, zostały przewie- 
zione do żandarmerji,

Minłfasticylny wlec w Orłowa).
ORŁOWA. (PAT) Dn, 8 b. m. od

była się tu, po całorocznej niewoli, o l
brzymia manifestacja polska. N t wiec 
przybyło 50 do 60 trsięcy osób. Uczest
nicy przybyli w masowych pochodach 
z całego Zagłębia Orłowsko-Karwińikie- 
go. Czesi, chcąc przeszkodzić odbyciu 
sią wiecu, rozlepili w nocy sfuze, za
wiadamiając w języku polskim, że ko 
menda francuska zabroniła urządzenia 
wiecu. Oczywiście był to wymysł, po
nieważ komenda fraocuska takiego za
kazu nie wydała. Z araz na początku 
wiecu przyszło do starcia krwawego, 
Czesi zorganizowali speclalną bojówkę, 
która miała wiec rozpędzić. W tym 
celu uibroiii oni około 500 zdemobili
zowanych żołnierzy w pałki i kije. Zgra
ja ta rzuciła sią na wiecowników, bi
jąc aaoślup pałkami po twarzach i gło
wach. Pclałs się krew. Wkrótce na
deszło wojsko francuskie i oddzieliło 
napastników czeskich od uczestników 
wieer. Czesi poczęli wobec tego rzu 
cać kamieniami na wiecowników. Przy 
tej sposobności został ugodzony ka
mieniem w głową oficer francuski, któ
ry jedaakże na miejscu wy mierzył so
bie saty*fakc|ą. Gdy zaczęły sią prze
mówienia na wiecu, starali się je cze
si zagłuszyć przeraźliwym gwizdaniem. 
Mimo wszystko wiec odbył się do 
końca według programu. Po odśpiewa
niu „Roty” i „Jeszcze Polaka nie tgł* 
gąła", tiumy rozeszły sią do domów,

Nlimcy frm porlu lB  m ilirlafy  
wojenni przez Polskę. .

KOSC1ESZYN, (PAT.) Wbrew po
stanowieniu traktatu poko|owego usiłu
ją Niemcy przemycać w wagonach ko
lejowych materjaiy wojskowe przez te 
rytorium polskie, Ne wielu stacjach 
zatrzymano transporty amunłc|i, a u 
kilku pasażerów znaleziono większe 
sumy w złocie i srebrze, Władze pol
skie wydały stosowne zarządzenia za
pobiegawcza, które narasie utrudniły 
komunikacją kolejową. D aIó to powód 
driennikom niemieckim, wychodzącym 
w Gdańsku i w Królewcu do gwałtów* 
nych ataków na władze polskie.

F iłsz i o robotnikach naszych 
w e F rin c ji.

WARSZAWA. (PAT), Minister o- 
piski społecznej komunikuje w „Przegl, 
Pracy”: Dała 5 bm. ukazała sią no
tatka o rzekomo strasznym położeniu 
robotników, którzy wyjechali do Fran
cji, Minist. pracy i opiski społ. zwróci
ło sią do attache wychodźców w Pa
ryżu i do misji francuskiej w W arsza
wie o wyjaśnienia, które natychmiast 
po ich otrzymaniu zostaną podane do 
publisznej wiadomości, Jsdaocześnie 
minist. pracy i opieki społ. musi stwier
dzić, źe naogół informacja nadchodzą
ca od naszych uchodźców z Francji 
są dość pomyślne i źe robotnicy nie- 
tylko źe bardzo chętnie wyjeżdżają, 
ale częstokroć śflrają się o pozwole
nie sprowadzenia swoich rodzin,

t y r a n  s i s m | : t s ,
LONDYN. (PAT.). Biuro R .u t .r .  

ogłasza: Sytuacja, Ja k a  sią wytworzyła
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w związku ze ip n w ą  liity winowej 
ców niemieckich ma twoja źródło, jak 
•ię okazuje, w nieporozumieniu, pola- 
gającym na tym, że Aoglja n it tajm o- 
waia aif liatą francuską i belgijską, O 
nagła) śmiania polityki angielskiej nie 
m oi* być mowy, chodzi o to, lab y  
Aogljs xaatawiis własną Hity x Ustami, 
których nie widziała. W izyta kanele 
rea i gen. prokuratora w Paryża wy 
{•śniła tą sprawę; xmiana listy engisl- 
skiej nie nastąpiła.

PrzjczjBj sowieckie] propozycji 
pokojowej. .

PARYŻ. (PAT.) Krok L tn ina i Tro 
ckiego wyrażający aif w propoiycji po* 
ko|owe), so ttai podyktowany względa 
mi wyłącznie gospodarczej natury. A! 
bowiem wielki prxemya! metalurgiczny, 
który służył do celów wyłącznie w o
jennych od roku 1914, ie tt obecnie 
kompletnie zrujnowany. Pomimo prze 
mycacia breni i amunicji, wielkie za
kłady 1 zbrojownie bolszewickie atacfły 
w obic  katastrofy. To jest jadna przy 
czyna kroku pokojowego. Druga przy 
czyna leży w kweitji opałowej. S k u t
kiem odcięcia Roaji od zagłębia doniec 
kiego. Rosja znajduje się i pod tym 
względem w katastrcfalnem  położenia. 
Ja k  długo bowiem zagłębie donieckie 
i kiriłowakie są odcięte od Rosji* so 
wieckiei. niema mowy o uruchomieniu 
wielkiego przemysłu, bas którego rzą 
dy sowietów nie mogą uruchomić życia 
gospodarczego Rosji. Te dera względy 
są yatem główną przyczyną dla której 
bolszewicy rozpoczęli okłady z entsntą 
i Polską.

KronlM telegraficzne.
— W ebór Hoovsra na prezydsnta 

Stanów Z ean. Am. Póła. jest zapew 
niony. Wilson kandydować nie będzie. 
H ocvsr niema nieprzyjaciół poiitycz 
nyeb. Hoover jest wypróbowanym 
przyjacielem Polski.

— Bolszewicy zajęli O dętą.
— Wybory do konstytaanty łotew 

skiej odbędą się 17 b. m.
— W Belgradzie wybachły rozru

chy komunistyczne,
— Dwa miljony m arek na flotyllę 

.polską ofiarował sejmik polski.
— Stsn  aprowizacji w Csechoiło* 

wacji jest bardzo ciężki według opinii 
samsgo rządu, który stara się o po* 
prawą.

— Z Belgradu donoszę, że rokow a
nia między Czechosłowacją a Jugosła 
w!a w sprawie konwencji wojskowej 
to c z ą  się dalej, wróżąc pomyślne re z u l
taty.

W sprawie 
odżywiania dcieci.

Ja k  się dowiadujemy sprawa śnie* 
dać dla dzieci nie przedstaw ia się tak 
źle. Rada szkolna po powstaniu Kom. 
cp, nad dziećmi zwróciła się do Tow. 
dobr. i do Rady opiek, z zapytaniem 
czy będa mogły 'zająć się odżywianiem 
dzieci, Powstały wskutek tsgo dwia 
kuchnie Rady opiek, przy ul, Teatrsl 
nej dla śródmieścia i na Pogoni przy 
ul. Floriańskiej, Tow. dobr. mając od 
dawna wiele kuchen, mogło podjąć się 
przygotowania śniadań. Uruchomiona 
została duża kuchnia na K onstantyno
wie, na Ludwiku, zaś główna kuchnia 
Tow. dobr, przez to, że Kom Śląski zaj 
mowal przez pewien czas jej lokal, n/e 
mogła zająć sią żywieniem dzieci.

P ro w a d n o łt kuch to  pray nikolach 
jest niemożliwe ponieważ w większości 
wypadków lokale szkolne są za szczu - 
pła, wolnych pokoi nie ma|ą, ponieważ 
w wielu szkołach nauka jest prow adzo
na dwie zmiany a więc lokal wyzyska
ny jest przez dzień cały i ponieważ nie 
wszystkie dzieci 'm ogły otrzymywać
śniadania, gdyż komitet wszystkim
dzieciom udzielić śniadań nie mógł. -

W Radzie op. i w Tow. dobr. nie 
poszło pomyślnie odżywianis dzieci, 
gdyż cena początkowa porcji wahają 
ca się  od 25 do 60 fęn, okazałą się
dla ludności za wysoką tem bardiiej że 
komitet wymagał płacenia cen produk
tów przynajmniej za dwa tygodnie z

I
rry, W pieniądze powyższe nie były

re szkoły na krańcach miasta z po* 
czątku roku szkolnego chciały założyć 
kuchnie, ale rodzica w ypow iedział się, 
że będą korzystać chętnie, ale z pro
duktów suchych.

Niespodziewanie pogorszyła sią o- 
gólna eorowizacia w mieście. Jsd n o - 
czelnie Komitat op. obniżył cenę por 
cji do 15 fsn. Sprawa odżywiania 
dzieci stała się palącą, ponieważ Tow. 
dobr. i Reda opiek, nie mogły sprostać 
••dan ie . Poszczególne więc szkoły za 
częły tworzyć opieki szkolne, które 
łącznie z kierownictwem szkoły po pro 
wadzą kuchnie, mimo trudności wiel
kich.

Opiekę szkolną zatwierdzono, k tóra 
poprowadzi kuchnię w szkole nr. 1 na 
ul. G  abowsj, szkoła nr. 4 na ul. Ko 
ścielnei, nr. 6 na Wawelu. Tow. dobr. 
poprowadzi kuchnie w szkole nr. 9, 5 
I 18 Śniadania drieci dostawać będą 
w gndz. popołudn.

Resztę szkół powinnyby przejąć do 
prowadzenie Tow, dobr, i Rad* Op. 
i kuchuie zorganizować.

Odezwa przeciw strajkowi.
Neredowe Zjednoczenie Ludowe 

Okręgu Zagłębie Dąbrowskiego wydało 
w sorawie strajku następującą odezwę: 

Pree-r ze strajkiem!
W cbronie nłemców i moskali za 

pieniądze od odwiecznych wrogów na
szego kraju, zdrsłce sprawy narodo 
woj podburząRprobotoika polskiego do 
nowsgo strajku. Chcą wywołać strajk 
polityczny, aby przysłużyć się naszym 
oejstraaznlejsxTm wrogom, »by zao rra- 
dać naszą prastarą ziemię S ląik  G órny 
i Ctessyńikł.

Ci zdrajcy, nie mający w sercu ani 
odrobiny miłości własnego kraju, nie 
wahają się publicznie mówić o tom, 
ie  nic Police po Śląsku, że Polsce 
Sląek nie potrzebny!

Robotniku polski! Ze wstrętem 
każdy uczciwy człowiek od takich zdraj
ców i sprzedawczyków musi się odw ró
cić!

Robotniku polski! Prsy |dzie czar, 
kiedy każdy uczciwy człowiek prze
klnie tych zdrajców, tych bexwstydai- 
ków i zbrodniarzy, którzy własną oj- 
czycnę gotowi sprzedać!

Ty, robotniku polski, jnż dzisiaj 
napiętnuj tych zbrodniarzńwl Odwróć 
się od nieb, nie słuchaj ich szatańskich 
podszeptów i wołaj do każdego uczci
wego palaka:

.P recz  ze stroikiem politycznymi* 
.H iń b a  sprzedawczykom, hańba łu 

pie sit im narodem nismeom i moskalom!* 
■Niech żyje Rzeczpospolita Polska!

KRONIKA-
— B ra k  zboża  nasiennego . Pisma 

warszawskie za K.B P. -podaje. Na 
kresach wogóls, w szczególności zaś 
na Wołyniu i w Grodzleńszczyżaie 
coraz głośnej rozbrzmiewają obawy, że 
'•b ra k n ie  ziarna na zasiewy wiosenne. 
Na jesieni znaczne przestrzenie grun* 
tów nie zostały obsiane. Jsże ii obec
nie gospodarstwa nie będą zaopatrzone 
w ziarno w porze odpowiedniej, pola 
pozostaną nieobsiane, a następstw a t e 
go mogą być katastrofalne,

Czas biegqie szybko, za 6 —9 t y 
godni nadsjd tie  pora siewu zbóż ja 
rych, Dotychczas — prócz rozesłania 
kw eitjonerjuszów  do gmin z zap y ta 
niem, ile poszczególni gospodarze b ę 
dą potrzebowali zly>ża na zasiewy 
wiosenne — nie wiele robi sią w tym 
zakresie",

— Floriański Związek, którego 
dsiałalność w roku nbieglymj pomimo 
wysoce utrudnionych warunków, z a 
znaczyła się poważnymi rezulatami 
zwołuje w dnin 15 b. m. W alne Zgro
madzenia swych członków by zdać 
sprawozdanie za rok 1919,

Zgromadzenie ludzi pracujących na 
poln miejscowego pożarnictwa, nalaży 
przyjąć z uznaniem.

Praca ta bowiem, nietylko jest cięż
ka i żmudna, lecz daje ona możność 
szczepienia w naszem społeczeństwie 
p osłuch# ! karności, oraz nasła s traża 
ckiego .Je d e n  sa  wszystkich-—wszyscy 
za jedneg”.

Program i porządek obrad Zgroma
dzenia Walssogo został rozesłany człon
kom Oddziału £tgłąblow skisgo Związku,

Obejmuje on:

O godzinie 8 i pół reno zbiórka 
członków na placu ćwiczebnym straży 
cgn. tn. Sosnowca.

(^ g e d d n ie  9 rano M tza św. w ko
ściele psrtfjsloym . •

O godzinie 10 rano rozpoczęcie ob 
rad Walnego Zgromadzenia w lokalu 
.Lutni" przy ul. W arszawskie!.

Podczas przerwy obiadowej, projck- 
towanem jest zwiedzenie przez przed- 
«tawicieh Straży Ogniowych prowincjo
nalnych remizy i narzędzi ogniowycb 
S traży  przy bucie „Katarzyna*.

Po przerwie obiadowej dalszy ciąg 
obrad, poezsm zamiast projektowanej 
W ieczornicy — odbędzie się rau t s tra 
żacki, który zakończy ten sympatyczny 
zjazd zuchów chłopów-strażaków.

— P rzesy łk a  k s ią ż e k  pocz tą . Od 
l-go lutego wprowadza sią przesyłania 
paczek z książkami między Poznań- 
skiem a miejscowościami innych dziel 
nic Polski sa wyjątkiem kresów wscho
dnich, Do pscx«k tych będzie stoso
wana opłata i przepisy przesyłek we
wnętrznych. Maksymalna waga pacskł 
e książkami ma wynosić 10 kdog, Po
niew aż urzędy pocztowo-telegraficzne 
nie posiadają jeszcze spisów tych u 
rrędów , paczki będą wysyłaae na ry 
zyko nadawcy, wskazującego adres u- 
rzędu pocstowo-telsgrsficznego odbie
rającego.

— P a p ie r  d la  rządu. .H ajnt d o 
nosi: aW zeszłym tyg dniu w arszaw 
scy hurtownicy papieru dostarczyli 
znaczny transport papieru dla rządu 
po znacznie niższych cenach, niż na 
rynku. Dostawa ta była swego ro d ta  
ja bonif kacją za to, ż«by do papieru 
nie zastosowano tych samych przepi
sów, jakie panują u nas, w stosunku 
do produktów pierwszej potrzeby*.

— Zgon zasłużonego  le k a rz a . Z 
Krakowa piszą nam: Po długiej i cięż
kiej chorobie zmarł tutaj wybitny le
karz dr, Zygmunt Wacbtel, b. długo
letni kierownik kliniki uniwersyteckiej 
chorób wewnętrznych. Zmarły cieszył 
się wysokiem uznaniem w kolach fa 
chowych jako lekarz wielkiej wiedzy i 
niepospolitego talentu, szczególnie w 
kierunku diagnozy.

— W sprawie udzielenia pozwo 
le ń  n a  sp ro w ad zan ie  trz o d y  i  byd ła . 
W krótce ma być zmieniany system wy
dawanie pozwoleń na sprowadzanie
trzody i bydła dla aprowizacji miasta, 
które będą wydawane, jak i inne p o 
zwolenia, w biurze Starostwa. ■

— Sprawozdanie z choinki, Do- 
, rocznym zwyczajem uczenice iii. IV i

V ej 8-io ki. Gimnazjom Żeńskiego P. 
M S. w Sosnowcu zajęły się dnia 18 
etycznie urządzeniem  choinki dla młod
szych klas swojej szkoły, Nz program 
zabawy złożyło się odśpiewanie kolend 
przv oświetlonej choince, odegranie je 
dnej odsłony * Szopki, żywy obraz 
przy żłobka z Dzieciątkiem J*sus i o- 
dogrania komedyjki. Dochód w sumie 
217 mk. 40 f#n, zaeilił kasę Koła Sa- 
wopomocy ar.kolaej. W dniu i 1-ym 
stycznia taż sama zabaw a zorganizo
wana była dla dzieci szkoły miejskiej 
Nr. 2 (Staroso«nowiecka 2) dawniej 
M acierzy polskiej. Przeszło 100 dzieci 
bawiło się ochoczo pod kierownictwem 
młodych gospodyń, podejmujących ser 
decznie swych małych gości. Przy goto 
wonla w ciągu szeregu tygodni poprze
dziły ten dzień zabaw f, ileż projektów 
ożywionych nejlepszemi chęciami, p rze
sunęło się przez główki, ileż gwaru i 
zabiegów przy zgrupowaniu podarków 
w postaci: odzieży, książek, zeszytów,
zabawek, W dniu oznaczonym od ra 
na panował ruch 1 ożywienie przy ubłe- 
rąnin tradycjonalnego drzewka i przy
gotowywaniu podwieczorków; łowicie 
jednak wynagrodzone zostały wszystkie 
te  trudy na widok zadowolenia i rado
ści, jakie malowały się na twarzyczkach 
zaproszonych dzieci. Program wyżej 
wymieniony o tyle uległ zmianie, że 
xamiast komedyjki urządzone były prze
zrocza przy ekioptykonie, a zakończył 
zabawę rozdanie podwieczorków i po
darunków.

— D nia  9 bm , w Domu Indowym 
przy ul. Jasnej odb»ła się zabawa 
urządzona staraniem  T-we gimn, .S o 
kół". J  'dnosk tów ka „Ostatnie dwa 
ruble", poczta oraz tańce  przyczyni

ły się do urozm aicenia zabawy, która 
trw ała do 10 ej wiecz.

— G im nazjum  ż e ń sk ie  im  K ró lo 
w ej Ja d w ig i dzięki staraniom T wa 
S tkół Średnich otrzyma pomoc na z a 
silenie foeduszów z dochodu z p rzed
stawienia, które na ten cel p rzezna
czone zostało. Zarówno dyr. C zarnec
ki, który wystawi w dniu dzisiejszym 
„Różę Stambułu", przyczyni się do u- 
świetnienia wieczoru, jak również i 
T  wo szkół średnich, dokładają wszel
kich starań, ażeby dochód dzisiejszy 
zasilił bsrdso  fjndusz  gimnazjum. K a 
sa przedstawienia dzisiejszego zapo
wiada się doskonale, czego dowodem 
niewielka pozostała ilość biletów, która 
daną została do sprzedaży dziennej t e 
atru H. Czarneckiego.

— B iedne  p o ślad k i, W |edne| z
gazet niemieckich czytamy następujące 
ogłoszeni*:

Dziesięć m arek nagrody dam temu, 
kto m i wskaże iotrs, który oba meje 
tłuste pośladki porżnąi złośliwie w 
piwnicy tak, że ich obecnie żżyć nie 
mogę. Antoni Pif Ze, rzsźoik".

— Z espól a rt.-lilipu tów , który 
ostatnio w S starała i B ęddnie zbierał 
sukcesy w najbliższą niedzielę daje 
przedstaw ienie w Dąbrowie. Złożą sią 
□a całość wieczoru operetko-wodewilo- 
we jednoaktówki, bardzo dobrze grane 
przez małych artystów. Jedyna ta w 
w. swoim rodzaju trupa polska lilipu
tów budzi prawdziwą sensacją w ystę
pami, które małym a:tyitom  umożliwia
ją pożyteczną pracę dla ogółu, Na 
przedstaw ieniach bywa zwłaszcza dużo 
„naszych milnsisińskich”.

— T e a tr  H . C za rn eck ieg o  wysta
wia dzisiaj egzotyczną operetką „Ró
żę Stambułu*, której oryginalae m elo
nie, jak również poezji libretto s tano 
wią wielki urok, co pociąga bezsprze
cznie w idie.

Ju tro  w czw artek przedstaw ie
nie poświęcone na „Dzień aktora", w 
którym to dniu cała Polska da |e  na 
ten cel przedstaw ienie. Daną będzie 
znakomita operetka Kalmana „W iesz
czka karnawału*; to też artyści do
kładają pracy I zachodu, ażeby fćh 
dzień wypadł na pochwałą i uznanie.

W piątek nadchodzący daną będzie 
w Dąbrowie „Rozwódka*.

W sobotą dwa przedstawienia: po 
połudaiowe „Gruba ryby" specjalne 
dla uczącej się młodzieży; wieczorem 
„Księżniczka dolarów”.

W niedzielę popołudniu „Ptasznik 
i  Tyrolu*; wieczorem „Lizystrata*.

Bilety na powyższe przedstawiania 
kasa dzienna bilety już sprzedaje.

•— „A nna Karenina**, arcydzieło
filmy kin-, me oparte na słynnym ro 
mansie Tołstoja daje obsenie Kioo-Za- 
cisze, Tytuł powieści, która obiegła 
cały świat, nazwisko jej autora, nako- 
niec umiejętny scenariusz filmowy, o- 
raz przepych wystawy mówią doić i 
niezawodnie ściągać będą tłumnie pu
bliczność do Zacisza.

Z TEATRU.
.ROZWÓDKA** -  F alla .

Jedna z najbardziej melodyjnych 
operetek „Rozwódka" wypełniła jak 
było do przewidzenia widownię po- 
brzegi, znajdując: świetną przedstawi
cielką roli redaktorki „Wolnej miłości" 
w p. Rogińikiej, która z wielkim wdzię
kiem, brawurowo od*grała kreacją 
sprawczyni rozwoda. Bardzo dobrze 
sekundował naszej primadonnie p, R u d 
kowski, mąż krzywdzący żoną p. Wił- 
koazewiką za cicho śpiewającą niektó
re arje. T rtfa ą  obsadę dała dyrekcja 
p. O.wicz i Wiśniewskiemu drugiej 
pary szczęśliwych małżonków, mocno 
prze|mulących sią losem swych p a ń 
stwa. E isem ble były zupełnie udatne, 
na wyróżnienie grą zasłużyli pp. Wi- 
niaszkiewicz, Miller, Woliński i K aczo
rowski, wywołujący ogólne zadowole
nie rolą sędziego.

j .  M-ski,

|  Surowe i  piny rządzone Szczotki |
k u p u je  w szy stk ie  ga tu n k i, k a ż d ą

L itość  i p ro e i o o ferty  3
SZ&A& L £ R C H f LIPSK, B riihl 21,
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i K U R J E R  Z A G Ł Ę B I A  irodt dała 11 lat«go lf20 tokw. Nr. 36.

din Królestwa, M I I Lodomerii wraz z mielHen Księstwem irakowsklem we Lwowie,
■ - • * *'1

Kapitał akcyjny kor. 100 ,000 ,000 .
FILJE; w Krakowie, Drohobyczu, Krośnie i Rzeszowie. EKSPOZYTURY: w Borysławiu, Stryju, Jaśle i Dąbrowie Górniczej.

KOMANDYTY: w Warszawie, Płocku, Mińsku, Wilnie, Grodnie i w Białymstoku

i«r otwiera 2 dniem 1 kutego b. r .  ~na

Oddział w Sosnowcu,
w którego zakres działania wchodzić bedą. wszelkie czynności bankowe, a w szczególności:

Otwieranie rachunków bieżących, rachunków czekowych, przyjmowanie wkładek oszczędności, depozytów, inkasowanie czeków, papierów
wartościowych, kuponów, weksli, przekazów i dewiz, sprzedaż i kupno papierów wartościowych i walut, wydawanie listów kredytowych,

finansowanie przedsiębiorstw przemysłowych, udzielanie kredytów dla przedsiębiorstw przemysłowych i handlowych,

Bank posiada korespondentów we wszystkich większych miastach Państwa Polskiego i zagranica.

Tymczasowy lokal Banko przy ulicy'3 Maja Mi 12
i  domu p. JtPi Miicriiolda w nticjnii na l-p  plęlrzi.

Godziny u rz ęd o w e  od 9 — 12 i od 4 — 5 po po łudn iu .

D Y R E K C J A
Piotrkowskiego Towarzystwo Kredytowego Miejskiego
na zasadzie §§ 81 i 82 ustawy, niniejszem zawiadamia, że niżej wymienione 
nieruchomości, obciążone pożyczkami Towarzystwa, z powodu zaległości w ra 
tach, mają być sprzedane przez publiczną licytację, której dopełnią niżej wymie
nieni rejenci w wydziale hipotecznym Sądu.

Zbiór objaśnień i warunki licytacyjne dołączone zostały do odpowiednich 
ksiąg hipotecznych i mogą być przejrzane zarówno w wydziale hipotecznym, 
jak i w biurze Dyrekcji Towarzystwa.

Vadjum licytacyjne złożyć należy w gotpwiźme lub listach zastawnych 
Piotrkowskiego Towarzystwa Kredytowego Miejskiego z właściwymi kuponami, 

Gdyby licytacja nie doszła do skutku r powodu braku licytantów, druga 
i ostateczna sprzedaż rozpdęznie się od sumy zmniejszonej w terminie oznaczo
nym przez Dyrekcję Towarzystwa i ogłoszonym dwukrotnie w gazetach, bez 
powtórnego wręczenja osobnych zawiadomień.

K O M U N I K A T .
W miesiącu lutym przez. Urząd Walki z Lichwą i Spekulacją 

dżinie, za niezastosowanie się do rozporządzeń i spekulację artykułami 
szej potrzeby skaram zostali:
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Licytacja 
odbędzie się 
0 godz. 10 
rano dnia:

654 Warszawskiej 8 13682 I50 27927 20 48000 4800 ś - s 21 czerwca
1304 Fabrycznej 13 3867 45 8104 60 13650 1365 2 0 >1 .
549 Starososnowieckiej 14116 82 29010 57 48000 4800 e-, •* 21
400 Będzińskiej 2969 42 5391 53 945° 945 U*> .-t 22 .

73 Sławkowskiej 4552 80 10248 25 16500 1650 S 03
S.'S 22

133 Renarda 83 3793 95 8328 40 14550 I4S5 M m 22
414 Droga do Dsódówki 4340 20 8052 79 13500 1350 ■<

28
1375 Strzeleckiej 3673 97 7014 03 11700 1170 JM® 23

59 Wspólnej 

w kolonji:
9051 !78 19603 28 40250 ’ 4025

< 2

23

. K onstantynów  (w powiecie Będzińskim)'.

40 s.i ul. Kamiennej 

w ra. jjędajnie:

18306 j68 38121 02 63000 6300
B .C edro
W$M W
P io trk o 

wie
24 czerwca .

544 przy uliey Słowiańskiej <>777 [90 14641 71 27000 3700 30 czerwca
194 ul. Modrsejowskiej 3433 92 10073 7i 18000 1800 M 30 .
212 * łł 3861 J24 7916 37 15000 1500

ae

£
30

287 ** • 3ro8 37 5693 04 105O0 1050 e 30 .
613 ai n 1736 71 3295 75 6000 600 e 1 lipca
434 »  9 1440 II 3842 67 6750 675 a. 1 „
639 » H 257̂  43 6916 83 12150 1215 t= 1 .

286 .  Sławkowskiej 624 78 1084 43 1950 196 m 2 .
538 .  Siergiejewakiej 2466 18 53o6 23 10200 1030 m 2 .

608 ,  Nadrzecznej 3516 92 7390 ;80 12000 1200 ~ 2  .
298 .  8ieleckiej 7728 21248 56 34500 3450 o» 2 w

w m. Piotrkow ie; • 1

744 a). Niecałej 672 f 2928 ]
.

77 6000 | 600 |
W a d .

L e w a n 
d o w s k i

24 ceerwoa j
' . ~  • -

3830 Scibich Józef m. Sosnowca
4499 Eizernan Tulek m. Dąbrowy 
4502 Judkiewicz Pętlo m. Dąbrowy 
4435 Szwajcer Lewek m. Sosnowca 
4577 Forster Cbaja m. Będzina 
4396 Grunwald Icek m. Zawiercia 
4497 Wardenga Piotr m. Nowa-Wieś
4500 Abramowicz Moszek Dąbrowy 
3613 Grajwodzki Jóźefat Będzina 
4556 Wojciechowska Dąbrowy 
4556 Domagała Dąbrowy
4488 Stróż Eljasz Sosnowca
4494 Poludnikiewicz Piotr Sosnowca 
4405 Cudrynowski Elszan Sosnowca 
4463 Getreidchandler Mordka Zagórza 
4486 Jakóbowicz Aron Łagiszy
4489 Bloch Exoim Czeladzi
4475 Olesińska Marjanna Sosnowca 
4484 Polak Franciszka Wojkowice-Komorne
4490 Pakusiewicz Piotr Czeladzi 
4431 Roahen Chaim Olkusza
4450 Rozencwajg Henryk Dąbrowy

na
na
na
na
na
na

Mk. 
Mk. 
Mk. 
Mk. 
Mk. 
Mk. 

na Mk. 
na Mk. 
na Mk. 
na Mk. 
na Mk. 
na Mk. 

Mk. 
Mk. 
Mk. 
Mk. 
Mk. 
Mk 
Mk. 
Mk. 
Mk. 
Mk.

i 000 lub 
200 lub 
100 lub 

1000 lub 
100 lub 10 

1000 lub 1 
200 lub 2

m r e s .
tygod.
tydz.
mies.
dni
mies.
tygod.

100 lub 10 dni

na
n a
na
na
na
na
na
na
na
na

500 lub 
10G0 lub 
1000 lub 
1000 lub 
1000 lub 
1000 lub 
1000 lub 
1000 lub 
1000 lub 
1000 lub 
500 lub 

1000 lub 
1000 lub 

100 lub

mies.
mies
mies.
mies.
mies.
mies.
mies.
mies.
mies.
mies.
mies.
mies.
mies.
mies.

aresztu':
aresztu.
aresztu .\
aresztu.
aresztuj
aresztu
aresztu.
aresztu.
aresztu.
aresztu,
aresztu,
aresztu.
aresztu,
aresztu.
aresztu
aresztu
aresztu.
aresztu.
aresztu.
aresztu.
aresztu;
aresztu.

Rysowma i pracownia haftów
artystycznych. Paciorki różnokolorowe, dżety, 
jedwabie 1 t, p.- M. Brzozowska, Małachow
skiego 4. 2175

Ciciko strapiona, matka
uprasza o zwrot do Administracji Kurjera zgu
bionych papierów wojskowych W ładysława 
Jagły 3296

Poezuiiuię o* przychodnią
b ez  życia na pensję młodej dziewczyny! Zgło
sić się do Adssiniatrfcjł Kurjera Zagłębia. 2256

Zgubiono portfel
zawierający paszport wydany przez b. okupan
tów na imię Chaim Józef Lenczner Modrze- 
jówska 11, osaz patentem i kwit na nowy  
pątent i różne rachunki handlowe. Znalazcę 
upzasza się o zwrot za wynagrodzeniem.

2283
Korespoopentn lab korespoaJentkę
piszącą na maszynie zaraz. Biuro budowlanek E, 
Kosiós«i Dąbrowa Górnicza ul. Sienkiewicza  
11: Oferty nieuwzględnione pozostaną bez
odpowiedzi. 2284

"Uizędnik *prowizacyjoy
rzutki i debrze obeznany z aprowizacją zrkła
dów ptzernysł iw jch  potrzebny do prowadzenia 
aprowizacji Zw. Polskich Przemysłowców w  
-Sosnowcu. Zajęcie to może być sów nież za
jęciem dodataowem. załatwianem w godzinach 
wieczorowych. Zgłoszenia przyjmuje Wincenty 
K r r p ; ,  Aieja 6. 2*86

Zgtjbicno tym czasowy dowód
osobisty Nr 166 wraz ze Świadectwem urodze
nia na imię Lejbusia Perelmutera, w pociągu 
idącym z Warszawy do Krakowa w dniu 9 brfa. 
Znalazcę uprasza się o zwrot do Administracji 
.Kurjera Zagłębia*. ________

Potr*ebay je*t riądca
samotny do gospodarowania na folwarku. Wia
domość w Redakcji. 2303

Zaginął paszport
wydany przez władze niemieckie oraz karta 
zwolnienia z wojska, wydane ca  imię Icka Bu- 
rankiewicza. Łaskawy znalazca zwróci do Ku- 
rjera, 2904

Przyjmuje
wszelkie piśmienne roboty: tłomaczenia, prze-

Sisywania. układania powinszować i pam iątii- 
ów. Dziesięć procent Sna dobre cele. Sze- 

nowska 21 m, m. 22 tylko wieczorami. 2281
Buciki am erykańskie

.Peters Shoes*, nowe, Nr. 34 okazyjnie do 
sprzedania. Starososnowiecka 34, budka szewca. 
_________________________   2318
Zgubiono legitymacje żywnościowe
wydane przez Magistrat m. Sosnowca na śnię 
Frymetty Lewi i Sary Wars*awskie), zamieszka
łych w Sosnowcu, przy uliey Targowej Nr. 4. 
Łaskawy znalazca raczy odnieść pod wskazany 
adres 2313 ^

Ktoby cokolw iek wiedzie!
o miejscu pobytu Antoniego Gozdka, zabrane
go z poboru w t: 1913 do armji rosyjskiej i 
służącego w wojsku w tn Bstuin. zechce ti-ć 
wiadomość żonie jego Józefie z Morawc4w, 
Gozdek w Sosnowca, ut. 3-go Msja 18, u f ,  
Goldfajna. ' >31;

n « LJP.JE* * cAGŁĘBIA* *ł» Dąbl^nkft Nr, t .


